N” 40. 


ROK 1834. 


Pismo to wychodzi codziennie oprócz świąt 
uroczystych w drukarni St. Gieszkowskiego. 


IMIONA RZYMSKIE, 
Dziś Kanstancji P. 


Gazeta 


WTOREK 18 LUTEGO. 


Prenumerata kwartalna w raz z Rozmaitościaini 


kosztuje Złp, 42: miesięczna Złp. 5. 


IMIONA SŁAWIANSKIE. 
Dzis Wiełosława. 


OBSERWACYŁ METEOROLOGICZNE 
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Część Urzędowa. 
KRAKÓW. 

Ceny bydła i trzody na targach za 
Nową Bramą i Mikolajską fortką 
sprzedawanego. 

Dnia 14 Lutego 1334. 

Wol ważący funtów 450, płacony był po 
złp: 184; f. 350 po złp: 130; krowa średnia 
karmna po złp: 76; cielę średnie po złp: 6 
gr: 15; wieprz średni karmny po złp: 51; 
ordynaryjny po złp: 30. 

Przekonali się o powyższych cenach iory- 
ginał jak zwykle podpisali. 

Peszke.— Nasturhiewicz 
WW. G. VII. i VIH. M. Krakowa. 


Gołembiowsit komm: targ: 


ar A 

Część Nieurzedowa. 
O książce Michala Wiszniewskiego, Bakona 
Metoda tłumaczenia natury. (Dokożńczenie.) 

W cóż się więc obróciły owe uczone roz- 
prawy i owa nieomylność doświadczenia? Ani 
dowwcipne rozumowania filozofów, ani pro- 
ste doświadczenie prawdziwćj niewyjawiło 
przyczyny. 

Otóż ludzie zajmujący się naturą (a któż 
z nas naturą się nie zajmuje?) dzielą się na 
dwie części: jedni tyłko rozumowi wierzą; 
drudzy tylko zmysłom i doświadczeniu, Fi- 
lozofowie Greccy gadatliwi i biegli w kun- 
szcie djalektycznym  rozumowali tylko nad 


naturą. Taich nauka przeszła do zachodniej 
Europy. Dopiero Bakon kanclerz angielski, 
który żył za Jakóba I, i w nieszczęściu szu- 
kał i znalazł w naukach pociechę, widząc iż 
takowe tłumaczenie natury na nic się ludziom 
nie przydało, że nauki fizyczne tylko młodo- 
ciane zaczków rozumki przecierały, a każdy 
wieśniak, każdy rzemieślnik lepiej znał na- 
turę jak najsławniejszy filezof, że nauki nie- 
miały Żadnego związku z Życiem i potrze- 
bami społeczeństwa: napisał książkę, w htós 
rej radzi: aby porzaciwszy książki filozofów, 
w patrywali się w dzieła natury, wszelkie po- 
strzeżenia pilnie i wiernie spisywać, i dopie- 
ro uzbierawszy wiele szczególowych o na- 
turze wiadomości, zabrać się do dumaczenia 
natury i onićj rozamować, To dzieło swoje 
nader ciekawe dla każdego (czy uczonego, czy 
nie uczonego) napisane w języku łacińskim, 
nazwał Novum Organon, a to dla tego: iż 
pisma Arystotelesa o logice późniejsi razem 
zebrali i nazwali Organon; a że Bakon no- 
wą logikę czyli nowe drogi rozumowania 
skreślił, więc dzieło swoje Novum Organon 
nazwał. Otóż z tego dzieła Wiszniewski 
sposoby i prawidła dociekania tajemnic natu- 
ry w ojczystym języku wyłożył. Nadto, po- 
nieważ teraz i naturę rozumu ludzkiego le- 
piej poznano, i nauki w ogólności od 1612 
(kiedy pierwszy raz Novum Organon wy- 
szło) ołbrzymi krok ku doskonałości zrobiły, 
a w naukach fizycznych, przynajrunićj w nie- 
których, szczęśliwie zastósowana matematy- 
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ka od czasów Newtona, niektóre ważne ta- 
jemnice i prawa natury, inną drogą wynaj- 
dywać nauczyła, przeto autor wosobnym roz- 
dziale wszelkie odmiany, ulepszenia i uła- 
twienia wykładając, pokazal: že chcąc po- 
znać naturę, trzeba całej natury się uczyć, 
równie duchownej jak zmysłowej, že niena- 
leży badać przyczyny w jednej jakićj szcze- 
gólnćj rzeczy, lecz pole badania jak najbar- 
dzićj rozszerzać; że medyk n.p. równie do- 
brze znać powinien anatomją duszy, jak ana- 
tomją ciała; że fenomena świata nas otacza- 
jącego, tylko obok fenomenów duszy dobrze 
poznać możemy, a zatem śledząc przyczyny, 
czyli tłumacząc naturę, nie tylko należy iśdź 
od rozumu do rzeczy nas otaczających, jak 
robili filozofowie greccy; nie tylko od szcze- 
gólnych o świecie wiadomostek, postępywać 
do coraz powszechniejszych praw natury, jak 
uczył Bakon; lecz te dwie drogi (które każ- 
dy człowiek, choć nieuczony i malo ważący 
nauki, codziennie przebiega) polączyć nale- 
ży. Zbierając się teraz w treść, dodamy: 
iż Bakon był to zły kanclerz a dobry filo- 
zof; że wyraz Meloda, pochodzi od wyra- 
zów greckich meta len odon, co do slownie 
znaczy: przez droge, a w przenośnym i roz- 
leglejszym rozumieniu; drogę, którą rozum 
w dociekania prawdy postępuje. Ze natura 
jest to wszystko co Bóg stworzył, co my 
w sobie i około siebie poznajemy; a tłóma- 
czyć jest to opowiadać, jak jedna rzecz z dru- 
gićj rodzi się, powstaje, i rozwija. Otóż to 
jest Bakona Metoda tlumaczenia nalury. 
POLSKA. 
Z Warszawy 13 Lulego. 

JO. Feldmarszalek, Xżę Warszawski, Na- 
miestnik w Królestwie Polskićm, wczoraj wie- 
czorem wyjechał do Petersburga. W czasie 
nieobecności Xcia, obejmie dowództwo ar- 
mji czynnój JW. jenerał jazdy Baron Kreje 
(Kreutz.) Prezydować będzie w Radzie Ad- 
ministracyjnćj JW. jenerał lejtnant Rauten- 
strauch, a w Radzie Stana JW. jenerał-adju- 
tant, gubernator wojenny Pankratjew. 

ROSSJA. 


Peiersburg 5 Lulege. 


Mianowani kawalerami orderu Ń. Stani- 
sława, lej kłassy, rzeczywisty radca stanu 
Tegoborski, w dowod szczególnego zadowo- 
lenia z odznaczającćj się gorliwością służby 


jego, w wydziałe spraw zagranicznych, i 
niezmordowanych prac, podjętych ku wyko- 
naniu szczególnych zleceń, dawanych mu z wo- 
li J. C. M.; tegóż orderu 26j klassy: rządca 
obwo: Białostockiego , radca stanu xiąże 
Dawydow, w nagrodę gorliwój, przez zwierz- 
chność poświadczonćj służby. — W nagrodę 
gorliwej slużby i za wysłużenie lat przepi- 
sanych zostają podniesieni do rang: radcy sta- 
nu, radcy kolie: professor zwyczajny Peters- 
burgskiego uniwersytetu Józef Sękowski i 
zostający przy rz: radcy tajnym Nowosilco- 
wie, urzędnik do rozmaitych poleceń Alexan- 
der Gomzin.!-— Assesora kollegjalnego, wol- 
no-praktykujący ;w królostwie polskiem do- 
ktorowie Christjan Grass i Rudolf Guze, na 
poświadczenie główno - dowodzącego czynną 
armją jen: feldmarszałka xcia warszawskie- 
go, za szczególną gorliwość w leczeniu cho- 
rych i rannych w czasie ostatnićj wojny z po- 
wstańcami, — Zostaje mianowany: wojenny 
gubernator Grodzieński i Białostocki, jene- 
rał-adjutant xżę Dołgorakow, nadto jeszcze 
jenerał-gubernatorem Mińskim. — Ogłoszono 
manifest cesarski zatwierdzony d. 9 z. m. 
upoważniający ministra skarbu państwa ros- 
sjiskiego, puszezenia w obieg na teraz tylko 
IV i Vtėj serji biletów na 20 miljonów ru- 
bli, a to dla ulgi tych którzy cierpią z po- 
wodu zeszłorocznego nieurodzaju. — Wedlug 
raportów kościołów greko-rossjiskich w ro- 
ku 1832,umarło w państwie rossjiskiem osób 
574 które przeżyły lat 100, osób 158 mają- 
cych lat 105, osób 79 majacych lat 110, osób 
44 lat 115, osób 35 lat 120, osób 6 lat 125, 
osób 5 przeżyło lat 130. (Xurjer Warszawski.) 
FRANCJA 
Z Paryżu d. 8 Lutego. 

: Wczoraj jenerał Darriule i prefekt de- 
partamentu Sekwany, mieli posłuchanie u 
Króla. Wieczorem Król pracował z mini- 
strami handlu, oświecenia, spraw wewnę- 
trznych, wojny, sprawiedliwości i skarbu. 

Minister wojny, na wczorajszem posiedze- 
niu przedstawił projekt do prawa względem 
nadzwyczajnego dodatku dla ministerstwa woj- 
ny na rok 1834. 

Xżę Mouchy, były kapitan gwardji Ka- 
rola X., zmarli wdniu wczorajszym. 

Gazette du Midi donosi, iż marszałek Bour- 
mont w Cagliari w Sardynji bawi, a Hr: La- 
rochejaquelin wylądował na wyspie Sycylji. — 


Piszą z Bajonny zd. 1 Lutego: « Wczoraj 
z południa przejeżdżał goniec angielski przez 
nasze miasto z Madrytu. Opuścił on Madryt 
d. 28 zrana. W stolicy, podlag zapewnienia, 
było spokojnie. W dredze byl przez Karoli- 
stów zatrzymanym, ale depesze byly przez 
nich szanowane. Wiezie cn, według powie- 
Ści, wjęzyku hiszpańskim wyznanie wiary po- 
lityczne P. Martinez de la Rosa. — Osta- 
tnie listy z SŁ Sebusćtjan donoszą, że jeneral 
gubernator chcąc ulagodzić rozgnićwane po- 
spólstwo, rozkazał stawić przed sąd wojenny 
schwytanego Karolistę. Lud rozjątrzony na 
Karolistów za dopuszczone morderstwo na 
jednym obywatelu tego miasta , chciał wszy- 
stkich wymordować, 

Z Pawpeluny donoszą, że d. 26 z. m. za- 
szła utarczka między wojskiem rządowóm a 
14 Ka- 
rolistów schwytano iztych zaraz na miejseu 


powstańcami w skołicy tego miasta. 


12 rozstrzelanych zostało. — List z Irun pod 
d. 30 z. m. pisany, zawiera: Jaureguy po- 
mstańców z Biscaya,na d. 29 przy Devar, po 
mocnym oporze rozproszył, Oprócz że wielu 
ubil lub ciężko ranił, 74 jeńców jeszcze przy- 
prowadził. 

Indicateur de Bordeaux zd. 2 Lutego za- 
wiera co następuje: cJaurreguy wkroczył do 
Elgoivar, w zamiarze Zabale i Alsa, którzy 
przez rachome kolumny wojska są ścigani, 
odcięcia. Valdes z Lorenzo iOrao, ścigają 
Nawarskich powstańców Jenerał Wall, za- 
jal zjazdą równiny, ażeby powstańców prezy- 
jąć jak należy, gdy ci poważą się zgór wy. 
stąpić, — W Vittoria stoi do 4000 wojska. 
Spodziówają się tu jeszcze pułku gwardji 
królewskiej który już do Miranda nadszedł.» 

Monitor zawiera co następuje: «Telegra- 
ficzną depeszą z Lugdunu z d.4 b. m. dono- 
szą: że przeciw Nabaudji przedsięwzięte po- 
ruszenie skończyło się, Romarino ijego od- 
dział 60 ludzi wynoszący, zbliżyli się do gra- 
nicy genewskićj, w bliskości Carraja, (Ca- 
rouge) i tu przeszli. Wczoraj z rana o go- 
dzinie 7 broń złożyli. Fxpedycja ta, sama 
przez się rozwiązaną zostala.» 

Jenerał Lafayette jest chory, stawiano mu 
pijawki i ma się teraz niecp lepićj. 

r FE (G.R.P.) 
ANGLJA. 


Londyn 31 stycznia. 
Gabinetowe narady codziennie odbywają 
się, dzisiejsze posiedzenie ministów blisko 3 
godziny. trwało. 
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Xiąże Talleyrand dawał w dniu wczoraj- 
szym świetny cbiad. 

Donoszą z Chin że bunt na wyspie For- 
mosa, większej jest wagi jak dotąd sądzono. 
Wiele dotąd krwi rozlano. 

Listy z Cairo zawierają: »W szkole po- 
litechnicznej tn przez Mehmeda Alego usta- 
nowionej, wielu nauczycieli rodowitych Egi- 
pcjan użyto, którzy w Woolwich kosztem 
rządu egiptskiegó się udoskonalili. Nic nie 
masz zabawniejszego, jak sposób postępo- 
wania Mehmeda Alego z Sułtanem. Mowa 
jego, uległość przedstawia, lecz czyny zdra- 
dzają go. Listy te nic nie nadmieniają o 
upadku admirała egiptskiego. 

Donoszą z Syra pod 13 grud. P. Schi- 
nas, którego początkowo rząd grecki prze- 
znaczył w stopniu konsula do SŚmyray, uda- 
je się jako poseł do Berlina. — Woda w Ta- 
mizie podniosła się tak wysoko jaka od 40 
lat nie była. ŃSpodziewają się przeto wie- 
lu szkód. 

W dniu 4 Lutego, nastąpiło uroczyste 
otwarcie parlamentu. Przy tronie po lewej 
ręce, uważano Xcia Talleyrand, Xcia Ester- 
hazego, Barona Biilów i wielu innych zna- 
komitych dypłomatów. (6.R.P) 


HOLANDIA. 
Haga 29 Stycznia. 

W skutek postanowienia król: jenerał 
Chassé jest mianowany komendantem twier- 
dzy Breda, w miejsce zmarłego jenerała Wil- 
demann. 

Niedawno baron Westreen van Tiellandt 
przedstawił królowi książkę do nabożeństwa 
w 24 językach ułożoną, którą zakonnicy z 
wyspy S$. Łazarza przy Wenecji, Królowi 
Jmci przesłali. Król ofiarę przyjął i rozka- 
zał zakonnikom przesłać medal srebrny. 

(6. P.) 


SZWECJA. 


Sztokolm 3 Stycznia. 

Sejm Szwedzki rozpoczął się w następny 
sposób: «Dziś około godziny 2giej udał się 
Król, w towarzystwie xięcia Oskara i xię- 
Zniczek córek, w koronie na głowie, do 
sali posiedzeń sejmu, gdzie już trzy Stany 
się zgremadziły. Następca tronu, xiążę 
Oscar odczytał w imieniu króla, mowę na- 
stępnej treści: »Od czasu waszego ostatnie- 
go gromadzenia się wstrząsły wypadki poli- 
tyczne uropę. Przezorność rządu, potrafi- 


ła jednak utrzymać spokój w obydwóch po- 
łączonych królestwach Szwecji i Norwegji. 
Mocarstwa w których niepokoje nastąpiły, 
umiały dotąd liczne rozruchy w karbach po- 
rządku i posłuszeństwa zatrzymać, i rozle- 
wowi krwi zapobiedz.... Cholera także nawi- 
dziła królestwo nasze, lecz złaski opatrzno- 
ści, zupełnie kraj opuściła. » (€.R.P.) 


SZWAJCARJA. 

Bazylejska gazeta zawićra list z Genewy 
zd. 2 Lutego o godzinie 10 pisany: «Wczo- 
raj o godziuie 1 z rana otrzymano doniesie- 
nie że Polacy zNyon, w kraju Waadt, usiłu- 
ją przejść do naszego kraju. Wielka Rada 
zgromadziła się,ijuż o godzinie 3 zrana od- 
dział wojska ztutejszego garnizonu udał się 
do Hermence. Polacy składali oddział 200 
ludzi liczący, opanowali barkę przemocą i 
odpłynęli o 9 godzinie do Bellote, nie o po- 
dal Vecenaz, gdzie wylądowali. Tu zastali 
milicją z Vecenaz, pod dowództwem pułko- 
wnika Gautier, który ich od barki odciął w 
której się broń znajdowała. Poddali się oni 
bez dobycia oręża, i odprowadzeni zostali do 
Vezenaz, gdzie dalszych rozkazów rządu o- 
czekują. Broń odesłano do Genewy, barkę 
zaś ściągnięto do brzegu. Pospólstwo , po 
większej części zwyrobników składające się, 
chciało ją opanować, lecz udało się ich prze-* 
cięż od brzegów oddalić. Jenerał Ramorino 
potrafił ujść baczności władz i niewiadomo 


gdzie się udał. (G.R.P.) 
Nro 14,690. 3.—p. D. s. 
UWIADOMIENIE. 


C. K. dosprzedaży dóbr skarbowych w Ga- 
licji ustanowiona kommissja czyni wiadomo, 
że dnia 15 Marca 1834 roku, o godzinie 
10tej przed południem w budynku guberni- 
alnym we Lwowie 3ci oddział państwa ka- 
meralnego Krzeczów, w cyrkule Bocheńskim 
położonego, i zwłości: starego inowego Ga- 
włowa, Ostrowa, Słomki, Turcza, nowych i 
starych Majkowiec składającego się, przez pu- 
bliczną licytacją sprzedawany będzie. 

Cena fiskalna wynosi 19,253 złr. 15 2/4 
kr. w M.K., którćj 10tą część przed licyta- 
cją w gotowiźnie albo w papierach stanu na 
oddawcę w M. K. brzmiących, według icb 
wartości obiegowćj złożyć lub też hypote- 
cznie zabespieczyć należy. 

Dla ułatwienia tym licytantom, którzy dla 
wielkiej odległości, lub dla innych przyczyn 
na licytacji bydź nie mogą, albo publicznie 
licytować nie chcą, dozwolono zostaje, by 
oferty na piśmie przed licytacją, albo pod- 
czas tćjże przesłali, lub też do kommissji 
licytacji pod pieczęcią podali; lecz takowe 
oferty niuszą: 

a) w sobie oznaczoną słowy i liczbą wy- 
razić się mającą summę w M. K. za- 
wierać; a zatóm na takie oferty które tyl- 
ko na pewne procenta, albo na pewną 
sumnię nad ofertę, na licytacji osiągnio- 
ną, lub przez innego oferenta podaną 
opiewają, względu miano nie będzie; 
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b) w tychże offertach: zawierać się powin- 
no, że oferent wszystkim warunkom li- 
cytacji ulegać chce, które w protokóle 
licytacji umiesczone Są, i przed rozpo- 
częciem licytacji przeczytane będą ; 

c) do oferty załączone bydź musi 10 pro- 
centowe vadjum ceny fiskalnej, w gato- 
wiźnie albo w obligacjach na imię od- 
dawcy opiewających, i procent w M. K, 
przynoszących podług ich kursu obra- 
chowanychz nakoniec 

d) takowa oferta podpisaną bydź musi 
przez oferenta imieniem i nazwiskiem 
rodzinnem, z dołożeniem godności i miej- 
sca pobytu oferenta. 

,, Zapieczętowane offerty po skończonćj ust- 
nej licytacji zostaną rozpieczętowane. Ofer- 
ta zawierająca w sobie najwyższą summę 
jest stanowczą , i oferent zaraz jako najwię- 
cćj podający, do protokółu licytacji wpisa- 
nym zostanie. Gdyby oferta na piśmie po- 
dana, z osiągnioną na licytacji największą 
ofertą równa była, natenczas otrzyma piór- 
wszeństwo ustny licytant, jeżeliby zaś dwie 
lub więcćj offert na piśmie równą summę 
w sobie zawierały, natenczas kommissja li- 
cytacji zaraz przez los rozstrzygnie, które- 
mu z oferentów dobra przyznane bydź mają. 

Rubryki przychodów są. 
a) w gruntach dominikalnych : 
7 morgów 1592 kwad.sąż: pola ornęgo, 


3 - 14 - - łąk, 
— - 52 1/2 - - ogrodu, 
199 - 508 - - lasów. 


b) w daninach inwentarskich: 
170 korcy 9 4/6 garncy przenicy, 


237 - 212/6 - żyta, 
317 - 8 - jęczmienia, 
320 - 214/6 - owsa. 


6 dni ciągłych parobydlnych, 
47 dni pieszych, 
246 złr. 45 kr. czynszów w gotowiznie. 

W reszcie poddani obowiązani są pańszczy- 
znę ciągłą i pieszą do opędzenia gospodar- 
stwa potrzebną, za cenę abolicjiną odrabiać. 

Do tych dóbr należy prawo propiracji, 
połów ryb w potoku Brzezinie, prawo polo- 
wania, jeden młyn i trzy szynkownie. 

Reszta warunków, do których także bezpła- 
tne uzdolnienie tabularne dla nabywców chrze- 
ścian, tak dla ich Oza Eko też ich po- 
tomków względnie z dóbr należy, będzie 
podczas licytacji ogłoszoną i można takowe 
jeszcze  wcześnićj w połączonćj c. k. gali- 
cjiskiej administracji przychodów kameral- 
nych, wraz z wykazami dochodów i opisa- 
niem dóbr przejźrzćć. 

Wreszcie niezbronno kupującym te dobra 
ze wszystkiemi do nich należącemi częścia- 
mi oglądać. 

+ Przez c.k. do przedaży dóbr skarbowych 
w galicji ustanowioną kommissję. 
We Lwowie d. 8 Stycznia 1834 r. 
Jan Pawlikowski K. G. (3 r.) 


o 


